
N "  Щ

KURYER LITEWSKI.
w  W linie we Srzodę dnia 9 (rudnia v. s. i 85i Boku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

S a n k t-P e tersb u rg  dnia 27 listopada.
Nayjaśnieyszy Cesarz Jegomość, Pan nasz Nay- 

MiłoŚciwfzy, w pożądanym stanie zdrowia, wnocy 
z 25 na 26ty t. tn.. przybył z M oskw y  do C arskie­
go- Siofa. [O. S . /'.)

— Przez rozkaz dzienny z d. 20 b. m. Cesarz 
J mć raczył mianować S w o i m  Jsnerał - adjutantem 
^aczelaika głównego sztabu іеу armii Krassow­
skiego 1, z zostawieniem go na dotychczasowych 
obowiązkach. Przez takiż rozkaz z d. 19 b. re. Do­
wódzca oddzielnego Finlandzkiego korpusu, Jen.- 
piechoty, Jen.-adjutant flr. Z a krew sk i, otrzymuie 
uwolnienie od służby z mundurem.

— Frzes reskrypt* Cesarskie z d. 18 Paździer­
nika b. r. za męstwo w bitwach przeciw polskim 
powstańcom mianowani kawalerami orderu 9. J e ­
rzego  2ey klassy : Jen.-piechcty, Dowódca korpu­
su grenadyeró w Xżę Szac/iowskoy 1 ; Jen.-jatdy 
Dowódca 5go odwodowego korpusu jazdy Hr. W itt  
*? £  A n n y  і е у  k la ssy  z koroną  : Dowódzca 2tey 
dywizyi pieszey M u ra w jew  *; zostający w orszaku 
J. C. M. Jen.-major Hr. T o ls to y  25 Jen.-majorowie, 
Dowódzcy: Pawłowskiego półku gwardyi Arbuzów  
2  i Finlandzkiego półku gwardyi i 4«y brygady 
gwardyi pieszey Bernikow 1, pólku Kawalergar- 
dów J by Cesarskiey Mości Jen. adjutaot Hr .A p ra -  
x in 2 ;  półku Ułanów gwardyi A łfe r jew , іеу bryg. 
злу dyw. lekkiey jazdy, i półku Konnych strzel­
ców gwardyi S ła tw iń sk i 1 ; batalionu saperów 
gwardyi Schilder • tudzież dowodzący artyleryą 
korpusu gwardyi ł ie r b e l  i-, i sprawujący obowiązki 
Naczelnika głównego sztabu lgo korpusu piechoty 
G rab be 1.

7- Senatorowie, Tayni Rudzcy: Xźę Urusow  I 
Michał S a łtyko w , mieli szczęście otrzymać od N. 
Pana przy reskryptach zd. ygo listopada b. r. złote 
tf«bakiery, ozdobione pertretem J ego C esarskiey 
M ości. ( T . P . )

— Przez n a y w y g s z e  ukazy z podpisem wła­
snoręcznym J. С. M. do .Rządzącego Seneiu wyda­
ne w Moskwie: JJ. 7 listop. Prezydent Inflantskie- 
go Ober - Konsystorza Ewangelicko - luterskiego, 
Hrabia M ellin  , na własną prośbę, nayłaskawiey 
uw olniony od tego obowiązku.— D . д  listop. Radcy 
kollegialnemu łło łochw astow u  , rozkazano bydź 
pomocnikiem Kuratora Moskiewskiego Wydziału 
Edukacyynego z płacą roczną po 4 ooo rubli i na 
kwaterę po зосо rubli na rok , i ma zostawać w 
4 tey klassie służby Państwa, dopóki zostawać 
będzie W tym obowiązku.— D. 12 listop. W nagro­
dę gorliwością ozntczoney służby , dyrektor st.- 
petersburskiego technologicznego instytutu, radca 
stena Jew re in o w , wyniesiony na rzeczywistego 
radcę stanu.-—Starszy dozorca i Policmeyster te­
goż instytutu radca honorowy Salom on  podnie­
siony na aseessora kolleg. — Ódstawny półkownik 
gwardyi, Baron Lec o B o d ę , otrzymał w za­
mian rangi woyskowey cywilną radcy kolleg. 
i przeznaczony do szczególnych poleceń przy Mi­
nistrze Cesarskiego Dworu. — I). 14 listop. rad­
ca koli. H a a z , wolnie praktykujący medyk i 
Członek Komitetu opieki więzień w Moskwie 
mianowany radcą stanu. — D . s5 listop. Prezy- 
dent Mobile w skisy Izby Sądu Cywilnego Szebe- 
ka , który był w milcyi Mi jorem brygady, mia­
nowany assessorem kollegielnym.

rał* Rechoty, Jene ra ła  Adjutanta, H rab ię  Z a krew -  
5Л геС> «godnie z podaną Nam przez niego proś­
bą ize względu na zruynowane jego zdrow ie ,  
a a y m t ł o s c i  w i e y  uwalniam y go od służby.

1 J • • n  ------- — X 1П-
landyi 1 Dowodzącym w o jsk am i,  w F in landyi 
rozłozonemi, na praw ach  Dowódzcy oddzielnego 
K orpusu w czasie pokoju, z zostawieniem go na 
teraznieyszym obowiązku Naczelnika Głównego 
Morskiego Sztabu N a s z e g o .  6

— Moskiewskim wice-gubernatorem rozkazano 
bydz wice-gutiernatorowi karsk iem u, radcy  k o l e ­
gialnemu D em inkow u , z wyniesieniem go na radcę 
sianu, a  kursUm wice-gubernatorem naznaczony 
moskiewski, radca stanu B rusiiow .

— Przez ot ywyZs i y u k ,z  do kap itu ły  orderów. 
a. 16 p a zd z ie r . w nagrodę odznaczającego się me- 
ztwa 1 waleczności, okazanych w dniach 25 i 26 
sierpnia r .  t. w szturmie warowni warszawskich, 
mianowani kaw.lerami orderu  L  A n n y  2g iey  k la s­
sy, Cesarską Koroną ozdobionego: dowódzca półku 
k.ryssyerskiego orderowego, półkow nik L in g n e r .  
póikowm k połhu grenadyerskiego żmudzkiego 
K rzyw icki, połkcwnik półku grenadyerskiego łu c ­
kiego k r  ołodko w cz, dowódzca 6go półku k arab i­
nier* ki ego półkownik B ystrorn  5ty, dowódzca re -  
welsk.ego półku pieszego półkow nik B erszow  i 
orderu s. A n n y  2giey k la ssy ; podpółkownik półku
. amk.ego J  C. W .  X. M ichała Uszakow.fG .S.)

Przez N a y w y ź e a y  Ukaz do K apitu ły  o r ­
derów, z d. 0% października b. r .  mianowani zo-

łrznych
D. ig  listop.. M inistra spraw wewnę- 
i Jenerał-Gubernatora Finlandyi, Jene-

stah k a w a l e r a ,  o rderu  ś. W ło d z im ie rza  4 tey  
klassy, za gorliwą 1 nienaganną służbę z wyborów 
obywiiel»kuh, w przeciągu czasu dłuższego nad 
trzy  tzechlecia ; Podkomorzy pow. Ihum eńskie- 
go w gub. M ińskiey Teofil Kotowicz , D eputa t 
zgromdzenia szlacheckiego gub. W iteb sk iey ,W in ­
centy Leśniewskiy i  Chorąży powiatu Potockiego 
teyże ^ubernii Stanisław K lep a ck i; Prezes igo  
Dep. iądu głównego  Białostockiego Józef O ida- 
kowski, i assesor tegoż sądu P io tr  Szepetow ski; 
Radze ago Depar. tegoż sądu Józef P ieńkow ski; 
M am ifek  obwodu Białostockiego A ndrzey  S zczu ­
ka-, tepz obw odu : Assesor sądu cywilnego p o n ia -  
tow Ziglskiego i Drohiczyńskiego W in cen ty  K a -  
m iński, Sekre tarz  Bielski^^o zgromadzenia szla- 
checkigo Józef K o siń sk i, i Członek tam ecznej 
kommisyi opatryw ania kra ju  żywnośóią W in cen ty  
L ip iń s i,  tudzież by ły  pisarz Lipowieckiego pow. 
sądu wgub. K ijowskiey Józef O packi. — Za niena­
ganną łużbę w randze oficerskiey przez ciąg lat 
35: gub W o ły m k iey  Członek Dubieńskiego komis- 
soryatstiego Depo bar. P io tr  W itte ,  O w ruck i po­
wiatowy Sztab-lekarz Adam H e in tz  i K rzem ienie­
cki powiatowy Strapczy K a rp  R om anow ski, tudzież 
w gub.W ileriskiey Szawelski pocztmistrzJan B e r ­
nikow. W  nagrodę gorliwey s łu żb y j  trudów  pod­
jętych w poleceniach szczególnych orderu ś. W ło ­
dzim ierza  4te y  klassy  w liczbie innych d y re k to r  
akademii praktyczno-handlowey w Moskwie radca 
kollegialny S c h re d e r , departamentu różnych po­
borów i podatków w ministeryum skarbowym u-  
rzędn.ik do szczególnych poleceń M ichał B orolew - 
ski i ober kontroler departam entu  morskich o b ­
rachunków  Paw eł K opyski. — Orderu ś. A n n y  
5ciey klassy  kapelan 4go ułańskiego półku buch- 
skiego Leon K aczenow ski — V .  7  listop., za odzna­
czającą się gorliwość członek M osk iew sk ie j  izby



powszechney opieki rad. hot?. Kozaczków —- i  g 
Ustąp. N* okazanie szczególnieyszego zadcwoljnia 
J .C . M. Cesarsko-Królewskim radcom guberjal- 
nym , Brzezani i Krauze ś. Anny 2g,iey k Uay z 
Koroną, kommisssrzowi powiatowemu Bofjran- 
nowi ś. Anny 2giey klassy i pismowodzcy Cymie  
Sey klassy.— W  nagęodę gorliwey służby i sżze- 
gólnych trudów urzędników Kommissyi Ciso­
wego Rządu K rólestw a Polskiego, pod prez,len- 
cyą Jenerała  Porucznika Dąbrowskiego , orctr ś. 
Anny, byli członkowie kommissyi: urzędol do 
szczególnych poleceń przy Jenerale Msriffiłku 
Polnym Xięciu Y^arszawskim, H r  bi Pasikwi- 
czu-Erywańskim, assesor koli. Oczkin 2ey fcllssy, 
a Polscy urzędnicy: Kusoczyński i Stawicki',o n  se­
k re ta rz  te у kommisyi Sobolewski Sc^ey klasty. —- 
JJ. 10 listop. urzędnik do szczególnych pobceń 
przy W ojennym Jenerał-Gubernatorze Moskiew­
skim półkownik Talyzin orderu ś. Anny zgiey 
klassy.

__ Przez n a y w y ż s z e  ukazy do kantoru dwo­
ru: />. 7 listop. Małżonka W .  Koniuszego dworu J. 
С. M. B*rbara M uchanow a  mianowana Dumą Sta­
nu N ayjaśnieyszby C esarzowey J eykosci; Panny 
A g la id a  R ibeaupicrre  , X  ężniczka Olga B o r a ­
tyń ska  i A o ‘ a Szerem etów na  Freyliiiami N ayja- 
sńibyszby C esabzowby J kymości.— Sjrawujący o- 
ł>0 wiąz ki dyrek to ra  Cesarskich Te>trów w M o­
r w i e  radca koleg ia lny  Michał Zc-hoskin i D. i 5 
listop. Główny dozorca domu gościnności w M o­
skwie H rabi Szeremetjeway , assesor kolfegislny 
S zere m ftjew  , podniesieni do s to p ią  K am erhera  
Dworu J. С. M:

__ Przez Ukazy C esarskie do kan to ru  Dworu
z d. 19 b. tn. mianowani K.»nierheiami, Kamerjun- 
fero w itr: radżo» 2go Dep. Izby Kty miualoey Mo- 
skiewskiey Radzca Dworu Xżę Khanów-Rostow- 
ski, za gorliwą służbę , a Radzca Dworu W siew o-  
łozski, który się znaydował p n y  byłym czaso­
wym Wojennym Gubernatorze Wilna i Grodna, 
w nagrodę szczególnie czynnego przyłożenia się do 
Stłumienia buntu w pormenionyck gnberoiach.(6:.£.)

__ D. 24 listop. przybył tu z M oskw y, W ice-
Kanclerz,,  H rab ia  Л'esselrode.

-r- P rz y b y l i : z Moskwy 25 Minister Skarbu Je­
n era ł  piechoty H rab ia  ‘ Kankrin; 26 Minister Na­
rodowego Oświecenia Jen.-piechoty Xżę Liven.

6 (G.S.P.)

— Czasowa Kommissya kontroli  wydziałupro- 
•wiantskiego, ogłasza, iż, po rozpatrzeniu l ik n d a -  
cyynych  obrachunków  guberni! W o ły ń sk i^ ,  za 
wzięte przez woyska w latach 1812? j8 i 5, ń i 4 i 
1815, za kwietacyami zapasy żywności, opróc:w y­
danych  już w 1824 i 1827 r. dla teyże gufernii 
282,44o r.  98^ k. uznano jeszcze należności 29,5 i 5 
r .  681 k. assygn., o w ypłac ie  jakowey sumiy o- 
bywatelom , stosownie do prawa, Kontroler Pań- 
stwa uczynił już лу dniach 12 październik; i 17 
g rudnia  i 85o r., tudzież 16 stycznia i 4 lisi pada 
bież. roku  ^odezwy do M inistra Skarbu.

Taż Kommissya ukończyła podobnież r a b u n ­
k i  następnych powiatów:

K obryńskiego, (Grodzieńskiey gub.), z pro- 
d u k t a , wzięte w lalach 1812 , 181З, i 8i 4 i  1815. 
Uznano należności dla obywateli, w ogóle t4,fj4g 
rubli 2 б | kop. srebr. i  17.208 r.  83|  kop. issyg. 
O wypłacie ich  , komu należy , posłano otezwę 
do M inistra  Skarbu  w d. 16 b. m.

L id zk ieg ó , (teyże gub.), za produkta, vzięte 
w  tychże latach, uznano należności, w  ogóle 17,649 
rub li  n |  kop. srebr. i 6.960 r. i6|- kop. assygn. 
Odezwa, o wypłatę  ty ch  s u m m , posiana do M i­
nistra Skarbu, w d. 16 b. m.

W ileysk iego , (M ińskiey gub .) , za produkta, 
brane w  1812, i 8 i 5 i  i 8 i4 l a ta c h ,  na p ierw szy  
raz, po potrąceniu trzeciey części, ustąpione у przez 
obyw ateli  na Skarb^ uznano naleznem do w yp ła­
ty ,  w ogóle 57,692 rub. 70 kop. assye. i 1,702 r. 
o5|  kop. srebrem. Odezwa o tein posłana w dniu 
20 bież. m.

D ro h iczyń sk ieg o , (Obwodu Białostockiego), 
za lata 1812, 181З i i 8i 4 , uznano należności? w

ogóle 5,020 rub . 7 5 |  kop. srebr. j 6,25i rub li  89 
kop. assygn., o wypłacie  jakowych, posłano ode­
zwę 16 b. m.

— P r z y b y l i  do Petersburga : q 1 listopada, 
z Ekaterynosławia, Jenerał-K riegs-K om isarz Głó­
wnego Sztabu J. С. M. Jen e ra ł  Major L in d e n  1; 
22, z W arszawy, Jenera ł-M ajor F reyg a n g ;  23go, 
z Moskwy, Jene ra ł-A d  juta nt H r .  C zern y  szew  ; z 
D yneburga , F ligiel-A djulant Półkow nik  КШ. — 
W y j e c h a l i :  20 b. m. do F rid r ixham u , Jen .- 
Adjutant JYeidhardt 2; 21, do Moskwy, Rz: T a y -  
ny  Radzca Bibeaupiere.

— Tablica następna, wykazuje liczbę odesłanych 
przez Kazań wygnańców na Syberyą, do ciężkich 
robot i na osadę , od czasu ustanowienia Kazań- 
skiey expedyeyi,  wypraw ującey ich  do tego k ra ­
ju, to jest: od roku 182З po 18З1.

L i c z b a  W y g n a ń c ó w .

L a ta .  Mężczyzn, Kobiet. Męzczyzn. Kobiet. Dzieci. Opół.
W  1825 b8i 49 7О0З 680 10З 8421.
— 1824 988 76 9381 1128 428 11946.
— і 8г5 1021 di 8018 990 588 io 448.
— 1826 io 65 95 8087 l l 5g 354 10768.
— 1827 1200 і 4з 7749 1001 4o8 i o 5oo.
— 1828 1049 127 585o io 5o 4 iq 8475.
— 1829 726 65 4607 1076 356 6808.
—=■ 1800 727 79 080 0 1027 586 6022.
W  ogóle 7З04 712 54498 8091 2772 7ЗЗ78

~ — - {T . P .)
Odes sa  d n ia  14- listopada.

północny zerwał z kotwic stojące w  przystani 
kwarantannowej na ob serw ac ji  okręty  kupieckie: 
dwa rossyyekie brygantyna 5. P io tr  i M ic h a ł- 
A rchan io ł, i  dw a sardyńskie : A \o s tra -S ig n o ra  
del/a stella  i San -L o ren zo . B rygan tyn ie  posła­
no na statku ra tunkow ym  kotwicę, i tak  za trzy­
mała się na mieysttu; inne statki» pomimo te у po­
mocy, zostawszy nieco odniesione do brzegu, sta­
nęły na mieliźnie ; do nich posłane by ły  czółna 
z ludźmi. Gdy tow ary  wyładowano, okręty  pod­
niosły się z mielizny bez żadney szkody.

— Piszą z K onstantynopola  : „Na okręcie je­
dnym» k tóry  tylko co tu przybył , a wyszedł z 
K o rfu  przed 46 dniami, przyszła wiadomość., że 
k ilką dniami przed odeyściem tego okrętu , B a­
sza Skutaryyski przybył na tę wyspę z całą swą 
rodziną i skarbami, oddawszy miasto przez kapi­
tu la c ją  w o jsku  Sułtana ; co by ło  skutkiem w y ­
lądowania do tego kra ju  fio tty  kapitana-baszy. 
F io tta  również tu  pow róciła  w liczbie 3otn okrę­
tów. (G . S . P .) __________

W a rsza w a  dnia д G rudn ia .
U rząd  M u n ic y p a ln y  M ia s ta  Stołecznego  

W a rsza w y .  W  przy wiedzeniu do skutku posta­
nowienia R ad y  Adm inistrscyyney Królewstwa, 
z dnia 27 kwietnia 18З0 r. Nro 19,661 , tudzież 
reskryp tu  Kommissyi Rządowey Spraw  W e w n ę ­
trznych i P o lic ji  г d. n  maja t. r. Nro W Y , za­
wiadamia właścicieli domow w Stolicy » tudzież 
mieszkańców Starozakonnych w ty c h ż e , iż w i­
zowanie przez Prezydenta kontrak tów  naymu lo­
kalów do zamieszkania przez Starozakonnych w y- 
naym ow anych, zaraz od Nowego R oku 18З2 w 
biórze Urzędu municypalnego miasta W a rsza w y  
rozpocznie s i ę ,  i ciągle przez cały  miesiąc S ty ­
czeń 18З2 r.  odbywać się będzie; k tóryby ze Sta­
rozakonnych lokatorów, w przeciągu powyższego 
czasu kon trak tu  swego do za widzenia nie przed- 
stawił, karze Policyyney zł. 6 ulegnie. Dla uni- 
knienia wszelkiego zamitrężenia przy wizowaniu 
rzeczonych k o n trak tó w ,  z powodu niezachowania 
przepisów dekretem  królew skim  z d. 16 marca r.  
1809 wskazanych , zswiadąmia , iż stosownie do 
A rtyku łu  12 tegoż D e k re tu » nie może się m ie­
ścić familiy Starozakonnych, jak tylko: a )  w do­
mach mających do wynajęcia izb mieszkalnych 
dwie lub trzy. familia jedoa; b) w domach mają­
cych izb mieszkalnych cztery do pięciu , familiy 
dwie; c) w domach mających izb sześć do siedmiu, 
familiy trzy i t ik  d i ley  j aachowując ściśle tea



przeps, aby w każdych  dw óch izbach, n ie  wię- 
cey, ak jedna familia mieścić się mogła. Samo 
zaś pzez się rozumie się , iż w domach , gdzie 
tyłka jedna izba mieszkalna do wynajęcia zoay- 
duje iię , przez jednę familią Staroeakonną zajętą 
by<Jź może. Przepierzenie za osobną izbę nie li- 
e*y aę. Pod nazwiskiem jedney familii rozumie 
815 aąż, zona, dzieci nie żonate i  służący , przy 
k ó e y  jednak może mieszkać pojedynczo, oycieo 
lib matka lat 60 mające; jeżeli jednak ten oyciec 
l.b matka, nie ma osobnego handlu lub rzemio- 
sa, i yeżeli dla wieku swego pomocy swych dzie­
li  widocznie potrzebują. Stosownie do a r tyku łu  
1 powyżey powołanego dekretu królewskiego, 
fs iystk ie  kontrak ty  n ay m u , mają b y d ź ;  1. Ma 
sięplowym papierze, w proporcyi prawem osob- 
bern o etęplu przepisaney. 2. Mają bydź tylko 
roczne i co rok z temi samemi formalnościami od­
nawiane. 3 . Mają oprócz przepisów zw yczajnych  
zamykać w sobie liczbę osób do familii k o n trak ­
tującej należących , z wyszczególnieniem płci i 
wieku. 4 . Mają bydź corocznie wizowane przez 
Prezydenta Miasta УУ a rsza w y , za opłatą na rzecz 
Kassy mieyskiey po złotym jednym od każdego 
.ontraktu , którego treść co do ilości osób fa­
milią składających i summy nay m u , ma bydź 
3ięgę do tego służącą w pisana; bez tych  w arun- 
ł»w, kontrakty żadnego waloru mieć nie będą. 

■h* ścisłego zachowania powyższych przepisów 
wszystkich właścicieli domow, przez familie sta- 
rozakonne w yna jm ow anych , a szczególniej Sta- 
rszakonnych lokatorów , jak naymocn-ey Urząd 
amnicypainy obowiązuje, W  /W arszaw ie  dnia 5 
pudnia i 85i  r .  R eferendarz  S ian u ,  Prezydent: 

B aszczyńsk i. Sekretarz J loy : G. Jahołkowski.
— У ice P r e z y d e n t m ia sta  stołecznego УУar-  

itaw y , W  skutek polecenia J W .  Jenerała  Jazdy, 
Gubernatora Wojennego miasta stołecznego УУаг- 
* a n y9 pośpiesza podać do publicznej wiadomo­
ś ć , iż JO. Feldmarszałek H rab ia  JErywański- 
Paskiewicz, Xiąż§ W arszawski, pragnąc, ile bydź 
może, jak najsp iesznie j  w ydaw ać decyzje  swe na 
prośby przez mieszkańców JKrólewstwa podaw a­
ne; raczył przeznaczyć dwa dni w tygodniu, to 
jest, Srzodę i Sobotę,, na audyencye do p rzy jm o­
wania prorb, k tórych odbieraniem trudnić się bę­
dą: R ad z ca Stanu J a n e w ic z , i  Kapitan Gwardyi 
Abraham owicz.

— J W .  Prezes Rządu tymczasowego K ró lew - 
łtwa Polskiego, przeniósł mieszkanie swe z pała­
cu Briilowskiego do pałacu Namiestników K r ó ­
lewskich. Tamże przeniesie się K a n ee lh ry a  Rządu.

— D n ia  10 —
Dnia onegdaye-ego, w doroczną uroczystość 

dawcy zwycięztw S. Jerzego, patrona w ojskow e­
go o rderu ,  odbyło się w kaplicy Z am kow ej na­
bożeństwo , w cbec JO. Feldm arszałka Xięcia 
W arszawskiego, P  askiew icza D ra b i E ryw a ń sk ie ' 
go i ozdobionego wielką wstęgą tegoż orderu  i 
wszystkich K aw alerów  wszelkich klass tego o r ­
deru, znajdujących się w luteyszey stolicy. Po- 
czem w Zamku królew skim  było śniadanie dla 
kilkaset osób.

■“  W" dniu 12 b. m., odprawiać się będzie ża­
łobne nabożeństwo w kościele Dobroczynności za 
dnszę ś. p. Franciszka X aw erego Szaniaw skiego , 
Prałata Metropolitalnego W arszawskiego, Człon- 
ха lo w a rz y s tw a  Dobroczynności, który szczegól­
ną czułością powodowany ku ubóztwu, mającemu 
przytułek w domu Dobroczynności, temuż ca łko­
w ity  swóy, pracą zebrany majątek , ostatnią wo- 

przekazał. —- Dnia i 4  b. m. takoweż na­
bożeństwo odprawione zostanie za duszę ś. p. J a ­
na Tom orow icza , D oktora Medycyny i Chirurg., 
takoż członka rzeczonego T o w arzys tw a , który 
szczególną troskliwość i pieczę niósł w ofierze 
dla nękanych  chorobami ubogich.

— D n ia  11. —
J W .  Jene ra ł  G ubernator, H rabia  W it t ,  prze- 

niósł dnia wczoraystego swe mieszkanie i bióro 
do pałacu Brulowskiego.

Most jeszcze w zeszłą srzodę przywrócony 
został, i natychmiast dostarczono znaczną liczbę 
lozmaitych a r ty k u łó w  żywności.

Młodzi artyści muzyczni K ą tscy  i odbywszy 
podroż w wielu g łów nych miastach R o s s y i , 6ą 
teraz w K rakow ie  , gdzie w zeszłą niedziele da­
wali koncert. *

— L ip iń sk i  w krótce we Lw ow ie  da koncert.
- 7  podróżny, jadąc do L ublina , zanoco­

wał w^edney z wiosek w dobrach Opolskich H r a ­
biny łizew u sk iey  , wśrzód powszechney nędzy i 
zasmucen z klęsk wojennych, na twargaeh mie­
szkańców tey włości, widział wesołość i radość, a 
dowiedział się,ze te uczucie włościan Opolszczyzny, 
pochodziły z dobroci i opieki dziedziczki , k tóra oni 
matką nazywają, a która, sama nawet pozbawiona w 
terezoieyszych okolicznościach dochodow, k u w 8po- 
mozeniu włościan przysłała icoo zł. (G. УУ.)

A  u s t а y a.
W ie d e ń  dnia 28 listopada.

, j  Cesarz Jm ć pismem gabinetowym, wyda- 
nem d. 19 b. m. do hrabiego C zern in , zastępcy

. P‘«rw«zego W i«-1 kiego Ochm istrza , raczył 
mianować Jenerała  jazdy, dowodzącego w K ró l i -  
ftwieI-^omł)arilłko VVeneckiem, hrabiego Jana F  - 
bpa L n m o n ty  Xiążęcia AndroUocco, Prezesem C, 
K. nadw ornej  rady wojennej. Wapomniony h ra ­
bia wykonał wozora przepisaną przysięgę, a po­
tem hrabia C zernin  przedstawił go zgromadzone? 
nadw ornej radzie wojennej. J

Rząd nasz układa się o pożyczkę z bank iera­
mi tuteyszemi.

eiiług zgodnych wiadomości ze S ku ta r i  p o i  
d. 6 i ż  Sem lina  pod d. 17 b. щ. M u sta fa  Basza 

.Skutaryyski, poddał się w pierwszych dniach li­
stopada na łaskę W ielk iego  W ezyra , gdy bomba, 
padłszy na skład oliwy i wódki, sprawiła  wielkie 
spustoszenie w cytadeili. W ie lk i  W ezy r  miał 
mu zapewnić życie, i pod mocną strażą wysłał go 
do Stam bułu . J 6

Przrz T ryes t  otrzymano tu listy z S y r a  prti 
d. 5o października. Donoszą one, iż Idryoci i $y- 
ryoci poddali się nowemu tymczasowemu rządo­
wi greckiemu, pod w arunkiem  powszechne? am- 
nestyi. { t i . f T . )  ________  r  J

F R A S G У A.
P aryZ  20 L istopada . W  Izbie deputowa­

n y ch  i 5 b. m. po przyjęciu prawa o podwyższe­
niu do stopni w oyskow ych , poczęto się zastana­
wiać nad wnioskiem P. B ricqueville  , o wygna­
n iu  starszey gałęzi Burbonów. Kommissya, któ- 
rey  poruczono rozbior poinienionego projektu, o- 
świadczyła się za jego przyjęciem, radząc w szak­
że usunąć, załączoną w nim, na przybywających do 
Francyi,  karę. Za projektem słuchano na tetnże 
posiedzeniu mowy P P .  Salverte , Portalis  i Au- 
guis, ppzeciw niemu P P .  Pagćs i Martignac. Mo­
wa ostatniego, zjednała powszechne oklaski.

— 16, za tymże wnioskiem mówili jeszcze P P .  
Y iennet , D uyerg ier ,  de Hauranne , de Remusat, 
Mahul, i Prezes rady ministrów ; przeciw niemu 
P P .  B erryer ,  Duboys, m arszałek  Clausel, Duboye 
starszy i M aynard. Przystąpiono następnie do roz­
trząsania szczególnych jego ar tykułów . P. B e rry e r  
radz ił  podstawie' proste odwołanie prawa, o w y ­
gnaniu rodziny B onapar tego , na mieysce całego 
pierwszego a r tyku łu  , stanowiącego o wygnaniu 
wiecznem osoby Karola X , jego potomków i t.d. 
Po kró tk ich  rozprawach, w ciągu k tórych słucha­
no jedynie z uwagą mowy P. G u izo t , k tó ry  był 
za w nioskiem , lecz żądał usunąć zeń w szystko ,  
coby nosić na sobie mogło pozor wygnania , tak  
w  rzeczach cywilnych, jako i krym inalnych , po- 
mienioną poprawę Pana B erry er ,  odrzucono nie­
zmierną większością, gdy oświadczyło się za nią 10 
tylko głosow.

— Postanowieniem Krolew skiem  z d. 10 b. m. 
mianowane zostały parami F rancy i  osoby nastę­
pujące : Hrabiowie : d ’Aubv.sson , de Lafeuilłade, 
de B o n d y , F ranęo is ,  F ernand  Foy  , G ilbert  do 
Voisins,Alexander de Larochefoucault, P e r reg au r ,  
de Turenne  , X iążę ta :  Bassano , Gramont Gaile- 
rousse, Веаигаііх, de la Moskowa; margrabia tiize- 
inont; Jen.-Poriićznicy: Bonet, Caffarelli, d» (Jes- 
eac, Danthouard, Brouot, Mstsusc Dumas, d ’Krle*,

($ )
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Jacob; marszałek polny Lascours, i prezes Lepoi-
tevin. ( T. Pi) . „ . ч

— Przez dwa inne rozrządzenia teyie  da Iły, 
wyniósł na godność admirała honorowego , w ice­
admirała hrabię Truguet, І do godność, honoro­
wego msrśzałka Francyi, jenersia-poruczmka m a r ­
grabię Grouchy. Monitor prócz tego zawiera, w 
dalszym ciągu rapportu ministra w e k o w e g o ,  roz­
rządzenie., mianujące na rUne stopme woysko- 
w ych, którzy je otrzymali od 20 marca do 7 lip* 
ca i8 i5  , a którzy zostali ich pozbawionymi do 
dnia dzisiejszego, Liczba tych m.anowan jest i i 4; 
mianowani otrzymają ran8V w °ow ycłl swych sto­
pniach od datty  niniejszego rozrządzenia.

__ Czytamy w gazecie Jźcho du Nora: „Uislo-
kacyu arm ii  północney uskutecznia się na c*łey 
linii: w o jska  opuszczają swe leże na granicy , a 
idą na załogę do twierdz. Poruszenie jest pow­
szechne i każe domyślać się najszczęśliwszych na­
dziei dla utrzymania pokoju. Wiadomości, które 
odbieramy zponad Renui z JSiemiec i Pruss-srzod- 
kowyck, również są tchoące pokojem.” Piszą w tey 
rzeczy z Lille 17: „Chociaż poruszenie dysloka- 
cyyne jest powszechne na wszystkich punktach, za­
jętych przez armią północną, woysko to jednak zo­
staje na stopie woyny; opuszcza swoje kwatery dla
tego tylko , żeby stanęło na załodze po fortecach; 
część woyska nawet ćie  odsunie się od granic; a 
$e braknie koszar, pewną więc wydaje się, że bę­
dzie rozkwaterowane po miastach i miasteczkach 
w naszych okolicach. W ym ienia ją  Воиоаіх, Jour- 
coing, Lannoy, Armentiers i  t. d. gdzie większa 
lub mnieysza liczba żołnierzy ma bydz umieszczona.

— Rząd , czując potrzebę , ażeby wszyscy byli 
świadomi sposobów, w przypadku, kiedyby cho­
lera do nas się dostała, upoważnił do przedawa- 
nia Doniesienia Królewskiey Akademii Medyczney 
o ęholbrze morbus.

— Pożyczka papiezka. Iłom Rothscnilda, podjął 
się nakonieo negocjowania pożyczki dla lap ieża . 
Pożyczka jest w summie około i 5 milionów f ran ­
ków, mogąca przynosić do 25- Dom Torlonia w 
Rzymie , tudzież Dom Th. Wilson w Londynie, 
również podjęły się tey negocyacyi. Dom Rot- 
schi/da zaliczy z góry 10 milionów;, 1 obowiązu­
je się nie przyymować pożyczki wyższey 65ciu. 
Za komrois jest 2i  od sta. Przewyżka premium 
65ciu będzie podzielona pomiędzy Stolicą Stą a do­
mem Izraelskim. W y p ła ty  pożyczkowe będą w  
Paryżu.”

— Piszą z Ncufchateiit pod i 3 listop., ze k o m -  
tnissarz Królewski Pfuel wydał d. 9 odezwę; k tó­
r e j  zamiarem jest zbicie pogłosek puszczonych o ce­
lu jego poleceń i przedsięwziętych śrzodkow; mó­
wiono, że był przygotowany do rozległych odstą­
pień , gotujących przejście do rzeczy-pospolitej. 
Jene ra ł  oświadczył, że celem jego przybycia jest 
przywrócenie proste i zupełne zbuntowanych do 
porządku p ra w n eg o , i frowagi p raw  wszelkie- 
mi sposobami w mocy jego będącemi i  że rzeczy 
nie ma; ani o tranzakcyi z tymi, którzy trwają w  
uporze swym przeciw rządowi, ani o źadnem od^ 
stąpieniu dla tych, którzy roją o wyzwoleniu.

— Dnia s4 —
Ririaparyzka dnia 25. Pięć od sta,g5 fr. 80.— 

T rz y  od sta, 69 fr. 4o.— Akcye bankowe, 1,810 f r .— 
Pożyczka królewsko-hiszpańska,58|  fr .—Pożyczka 
Haitańska, 260.

— Izba Parów. Na posiedzeniu d. 21 b. 
m. prezydent zakommnnikował izbie : lód  o po­
selstwie izby deputowanych , uwiadamiającem o 
przy jęciu  postanowienia względem wygnania Ka­
rola X ,  i t. d. 2ie, list P . Iv. Per n er , лѵ k tó ­
rym  przedstawia iz b ie , rozpostrzenienie zaleceń, 
względem mianowania parów dożywotniego; j 3cie, 
o postanowieniu zawierającem takowe mianowa­
n ie  — Kommissya ze trzech członków złożona, 
P P .  Lanjuinais , de Richebourg i de Faudreil 
została wyznaczoną do p rze jrzen ia  laków ego

postanowienia . jakoleż innych pism , w y  di hyc i 
przez parów nowo mianowanych.
1 — Na posiedzeniu d. 2 2 .  ośmiu поѵѵгши-
nowanych parów wprowadzonymi zostali wy­
konali przysięgę. M inister skarbu przedstawi] pro* 
jekt do p raw a przez izbę deputow anycl już 
przyjętego, względem podziału pozostałości ban­
k u  francuzkiego, a m inister w oyny , o zaćąŁU 
l u d z i '£ podwyższeniu xvoyska — Nakoniec pr;- 
zydent rady w stąp ił  na mównicę , d la  przedsta­
wienia praw a względem parowy przez izbę de­
putowanych przyjętego — z tego powodu do-c 
d ługą mowę miał P. P e r r ie r .
_X)io jest brzmienie postanowienia przez u*ę

deputow anych  przyjętego , względem wygnana 
starsze у l in ii  B ur bono w:

A rt.  iszy. B y ły  K ró l ,  K a ro l X ,  jego potom­
kow ie, małżonkowie i małżonki jego potom ko w, 
zostają nazawsze wygnani z te rry to ryum  I r a n . 
cuzk iego .

2gi- Osoby w poprzedzającym artykule  wy­
mienionej nie będą używ ały  we F ran c y  i żadnego 
prasva cywilnego , nie będą mogły tam  posiadać 
żadnych d ó b r ,  dochodów lub p e n sy y , ludzie 
nie mogą takow ych  nabyw ać 'pod jawne mi lu* 
ta jem nenii układami.

oei. Osoby w  poprzedzających dwóch ar­
ty k u łach  wymienione, obowiązane są do ostali* 
czuey przedaży wszelkich dóbr bez wyjątku, przez 
n ich  w e F r a n c j i  posiadanych. Przed aż takowi 
m a bydź usku teczn ioną, dóbr swobodnych * 
przeciągu miesięcy sześciu, l icząc od daty ogłe 
szenia niniejszego p r a w a ,  tych  zaś , k tóre  bp 
dą podlegały jakim obrachunkom lub  też sporcie 
sześć miesięcy od daty , w  którey ich  własnoś: 
stanowczo uznaną zostanie.

A d m in is trac ja  tymczasowa dóbr dawniiy- 
szego nadania dla korony , zostanie sv posiadb 
ści dóbr ruchomych i n ieruchom ych , przez /$> 
rola X  w  czasie jego panow ania n ab y ty ch ,  
czasu ostatecznego postanowienia względem ob­
rachunków  listy cywilney. _

4-ty. Zostawionem zostaje wierzycielom K a­
rola  X , i  jego familii^ prawo, rozpoczęcia i ukoń­
czenia swoich poszukiwań.

5ty. W razie  niedóyścia przedaży  xv te r ­
minie przepisanym, rozciągnie się administracyл 
dóbr, to jest: większych, podług form administra­
cy у ny eh, a innych w trybunałach  , podług zwy- 
czaynego sposobu na takie zdarzenia, ale bez^ po 
przedniczego zniesienia się z radą r usta .  Prze 
daż odbędzie się w imieniu i  na rachunek  w ła­
ścicieli. . , , , ,

6  ty. Summy z w yprzedania takow ych do tir
pochodzące oddane zostaną mającym na to prawo 
właścicielom lub wierzycielom , zachowując ra­
zem p re te n s je  kraju, jeśli się okażą.

7my. Jes t  i zostaje na zawsze zniesionem , 
postanowienie art. 4 p raw a d. 12 stycz. i®1®» 
tyczące się kary  ustanowioney art. 91 kc dexu k ar­
nego. (/ .  d. S . P  ) __________

A n g l i a .
L o n d yn  d. 18 listopada.

P a p iery  publiczne. Konsolidy 8 2 | .— Bilety 
skarbowe, 6, 7. — Rossyyskie, 9 9 ^ — Hiszpańskie, 
i 4 | . — Portugalskie, 4о£.— G reckie, 25.

—. Czytamy w Globe a n d  T ra ee lle r : „ K ro i  nu 
odbydź radę w następny poniedziałek 21» w B rig h ­
ton., lub w L ondyn ie , dla strzymania odezwy.mają­
ce у za cel przedłużenie odroczenia parlamentu. 
Cześ jego zebrania się nie jest ostatecznie oznaczt -

_ Lord  M elbourne  urzędowie odpowiedział d. 
30 , mieszkańcom B r is to lu , że okropne wypadki, 
które zaszły w tern mieście , wymagały rozwagi 
naypilnieyszey rządu, i zapewnił ich , że o wyroku 
jego będą oni w krótce uwiadomieni. — 167 osób » 
resztowano w  B risto lu  za zbrodnią zrządzania p o ­
ruszeń i podpaleń. _ ,c ,,

— Pożary stają się częetszemi praw ie  , amzetf 
przeszłey zimy. Ostatniego tygodnia . rękodzie. 
nia jedna bawełniana w B a tt in g  w hrabstw ie Fork
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skiem  , szacowana 10,000 i. Ш; została podpalany 
i spłonęła. Obietnice nagrody za wskazanie pod­
palacze w są bez skutku.

— Gazeta D w orska  d. i 5 donosi o ystanowieain 
centralnego bióra zdrowie, pod p re zy d en c ji  P. E. 
R . S tew a rtj a złożonego z PP. W .  P y m ,  podpćł- 
ko wnika M a rsh a l , doktorów R u sse l i B a r r y ,  na- 
jora B . M acdonalda  i W . M. M a clea n , sekreteńa.

—Р .О ’Солле/podawał w lrlandyi projekt wielkie­
go towarzystwa unii narodowcy,na zasadach tak roz­
ciągłych, k tóreby objęły wszystkie sekty i wszy­
stkie stronnictwa.

— W  ciągu roku , liczba wychodźców angiel­
skich  do K a n a d y  dochodzi 65,000.

—- Wiadomości z N a p o ił, pod 20 października, 
zawierają , iż syn P e tro -B e ja , zabójca hrabiego 
C apodistriasd , został osądzony i skazany na ucię­
cie' ręk i pr&wey, a potym na rozstrzelanie. Dwa у 
jego spólnicy zostali skazani na zamknięcie w znu- 
ra c h  po sarnę szyię i żywienie do śmierci. M ó­
w ią, iż М аіпѵсі gotują się do pomsty za śmierć 
syna P etro -B eja .

— Podług listów z M a lty  pod 26 października, 
odebrano z G recy i  wiadomość, że P. D aw kins , re ­
zydent angielski, albo już wyjechał, albo jest na 
wyjaździe do Cerigo (wyspy dońskie), przekonany, 
ze rząd tymczasowy, ustanowiony po zabiciu p re ­
zydenta, nie miał cechy p o trzebney , ażeby mógł 
bydżTskutecznie działającym , i żeby mógł z nim 
rozpocząć stosunki urzędowe. {J.d.&.P.)

— D n ia  2З —
Gazeta Goniec zaprzecza wiadomości um ie­

szczonej w gazecie M orning-P ost, jakoby między 
m inis tram i i kilku członkami izby wyższey sta­
ną ł  układ, i że odezwa królewska przeciw towa­
rzystwom politycznym  była skutkiem tego poje­
dnania.

Taż gazeta pisze: „Dowiadujemy się, iż rząd 
w yda dziś rozkaz uwolnienia znowu jednego z 
zatrzymanych okrętów , należących do D on  
P e d r a P

W  zeszły w torek  był u K ró lew stw a Ic h  mość 
w B rig h to n  wielki obiad , na którym  się między 
innemi znaydował Xiążę T a lleyra n d .

— D n ia  24 —
Gazeta Su n  .twierdzi, iż jeśliby izba wyższa 

jeszcze raz odrzuciła bil r e fo rm y , natenczas w 
izbie niższey ma bydź podany następujący wnio­
sek: „Izba s ta n o w i , iż mimo wszelkiego szacun­
ku, jaki mieć może dla izby wyższey, jest p rzeko­
naną, iż rów nie  przeciw* się zasadom, jak w yko­
nyw aniu  konetytucyi krajowcy, aby lordowie w da­
w ali się w jakikolwiek sposób do wyboru osób, 
mających zastępować naród w tey izbie ; iż ró ­
w nie  nie można żądać takiego wdawania się , 
jak , aby  izba niższa chciała k ierow ać k ro­
kam i i postępowaniem lordów ; iż wszelkie ro z ­
porządzenia, tyczące się zastępstwa ludu, pow in­
n y  zależeć od ich konstytuentów, i że zastrzega­
jąc zatwierdzenie królew skie , żadney władzy do 
tego toieszsć się nie wypada; iż uprasza się człon­
ków  izby niższey , mających zaszczyt zasiadania 
■w radzie Jego K rólew skiey  M o ś c i , aby podali 
Monarsze pokorną prośbę, iżby raczył zatwierdzić 
te  postanowienia, aby w akta parlamentu w obu 
izbach wpisane zostały; £a izba mniema, iż te po­
stanowienia nie mogą bydź użyte lub  brane za 
p re tex t ,  chyba w przypadkach tyczących się bez­
pośrednio zastępstwa ludu w W ie lk iey  Brytanii 
i Ir landy i.”  Celem tych postanowień, ułożonych 
zupełnie w zw ykłym  starożytnym tonie rozrzą- 
dzeri parlam entowych, jest upraszanie K róla , aby, 
nie zważając na trudności ze strony lordów, nadał 
moc praw a bilowi re form y. (G. W .)

de Т к еи х  , mianowany został tymczasowym m i­
nistrem spraw  w ew nętrznych.

Czytamy w M o nitorze  belgick/m: „Rząd fran -  
cuzki poddał statki Belgium i Hollandyi pod za­
wiadywanie tymczasowe z podeyrzenie. Takow e 
postanowienie zasadza się na tern, jakoby w tych  
dwóch państw ach nie są przedsięwzięte żadne 
srzodki ostrożności, względem ar tyku łów  p rzy ­
chodzących t  W .  B ry tan i i ,  gdzie Cholera m or- 
bus panuje, takowe mniemanie jest bezzasadnem: 
albowiem w Belgium natychmiast naysurowsze 
srzodki ostrożności przedsięwziętemi zostały , po 
otrzymaniu wiadomości, iż cholera w S underland  
okazała się: Rząd K . J. L u d w ika  F ilip a , o tent 
uwiadomiony został,  spodziewać się przeto mo­
żemy, iż postanowienie jego, jakie w tem wzgle. 
dzie uczyn ił ,  ustanie natychm iast po oddalenia 
sameyże przyczyny.

— Przez postanowieaie królewskie dnia i 5,kom - 
raiesya szczególna handlu  i przemysłu , złożona z  
J9 członków, ustanowiona została przy m inistery- 
uax spraw wewnętrznych, która podawać ma srzod- 
ki naystosownieysze do wspierania handlu i p rze­
mysłu , będzie miała prawo proszenia wszystkich 
władz rządowych , przez pośrzednictwo tniniste- 
ryum  wewnętrznego, o potrzebne jey wiadomości.

— P . Gendebien, został mianowany prezyden­
tem kommissyi, wyślędsającey przyczyny dozna­
nego niepowodzenia arm ii belgickiey: jest to kom- 
missya, o którey wyznaczenie niezmiernie on na­
legał. —,----- — —

H a g a  dnia  25 listopada.
Na posiedzeniu <T, 2З, w Izbie drugiey sta­

nów powszechnych, zaymowano się roztrząsaniem 
trzech p ro je k tó w , względem budżetu podatkom, 
zwyczaynych. P ro jek t tyczący się powiększenia 
obligaoyy wojennych na milion zł. po 5 *a sto, 
przyjętym został większością З7 głosow przeciw ­
ko 5 ; co zaś do praw a względem zaspokojenia czę­
ści długu publicznego z dochodow w 18З2 r.,  ten  
przyjętym został większością 39 głosow przeciw ­
ko 11; a projekt do praw a o biletach skarbowych, 
większością 38, przeciwko 5. ( J .d .S .P . )

W  i a d o m o ś c i  R o z m a i t e .
Profeesor Jerzy  W ilh e lm  Hegel, oyciec no- 

wey filozoficzney szkoły w Niemczech, um arł z cho­
lery lśtgo b. m. w Berlin ie  w 61 roku życis, i  sto­
sownie do swego życzenia, k tóre  nie raz za życia 
p o w ta rza ł , pochowany został blisko mogiły F io h -  
tego.

Sławny astronom obserwator w Marsylii, Poue 
um arł w zeszłym miesiącu. (Г .  p .)

O b w i e s z c z e n i e .
1 O d  W ileńsk iego  G ubern ia lnego  R z ą d u ,  

P ła k a tn y  paszport ,  w y dany  z Kowieńskiego po­
w iatow ego K aznaozeystw a 5go p aźd z ie rn ik a  
zNrern 4 3 2 w łośc ian inow i Rosieńskiego p o w ia tu ,  
m a ją tk u  C zerw onego d w o ru  M ichałow i D o w to r-  
tow i,  p rzezeń  stracony. A zatem iżby n ik t  n ie -  
mógł z takow ego  k o rz y s ta ć ,  ninieyszem o b ­
wieszcza sig. D ecem b ra  5 d n ia  j 8 3 i  roku- 

Assessor Józef Sznlc.
S e k re ta rz  Jam on t.

N acze ln ik  S to łu  W in c e n ty  S ia rsk i .  (7 0 I )

Spraw y  N iderlandzkie .
JBrurella  dnia 20 listopada.

Rpzkatem „ królewskim pod d. 21 b. m., p .

Z b i e g  i.
1 Od Grodzieńskiego Gubernialnego Rzą* 

da ogłasza się , iż człowiek Efim Ihnatiew 
który się pow iadał rodem Mohilewskiey Gu- 
bernii, Sieńskiego pow iata , ze wsi Hursaka 
lecz powiadanie to po sprawkach okazało si§ 
fałszywóm, sądzony jzko włóczęga, rezoluoyą



t a l e w e g o  G łów nego S ad n  Igo D ap ar tam en tn ,  
odesłany do C bersom kiey  G n b e rn u ,  do miasta 
N ikołajów* , d la  ( .kom ple tow ania  igo • №  
tanck iego  bata l io rm , k tó ry  przym iotam i, w zro -  
s tn  o arez., 9 wiersz. , tw arzy  białey, ok rą -  
e ław ey, oozn Ь г ѵ о Ь ,w łosow  św iatło-roayoh, n o ­
ża małego, o s t reg o ,  z lew cy  strony  na t w a ­
rzy  od  "wrzodu m aleńk i znak. N o w e m b ra  27
d n ia  . 3 3 . ro k n .  . ,

S e k re ta rz  T ad en sz  Afanasowmz. (bgb)

i  P rzez  Beasarabaki O w o d o w y  R ząd  po- 
szoknia aię zb rodn ia rze  D io r d ij  Л пЪ іеІ  (ша- 
czey J b r d a k ij  H re k )  P ie tr  H e h a  1 lh n a t  
C ium aczenko  ; osądzeni rezolnoyą R ząd zą­
cego S ena tu  N a y w y ż e y  u tw ie rd z o n ą  na 
u k a ra n ie  k n o tem  , i aayłkę do c iężkich  ro ­
b o t  za p ope łn ione  w  Kiezi-niewsk.m ostroga 
za b ó js tw o  , zbiegli , p rzym iotów  następnych  : 
zezy) D io rd ij H n h e ł. (inaozey J o rd a k i)  H r e k } 
l a t  a5  w zrostu  3 arszyny , '8 w iersz.,  tw arzy  
oapow atey, nosa średniego, w łosow  na głow ie 
b rw iach  i wąsach czarnych  , oozn karych , ma 
z n a k i  na  p ra w ey  nodze od uderzenia  . od prze­
bicia , a na lew ey  ty lko  od przebicia —  2g.) I  le tr  
JJeho  l a t  З2, w zrostu  2 arsz., 7^  wiersz., t w a ­
rzy b ia ław ey , ch u d e r law e y ,  nosa miernego, o- 
oza c iem n o -k a ry ch ,  b ro d ę  goli, w łosow  na g ło ­
w ie. b rw ia ch  i w ąsach  cienm o ra sy ch , m s/yeh  
priV m iotow  n ie ma.—  i Soi) lh n a t  C zum aczen-  
ho  la t  *5 w zrostu  2 arsz. , .5* wiersz. , w ło -  
s ó w  na g łow ie  rusych, b rw ia ch  i  w ąsach  swia- 
t lo - ru sy o h ,  tw a rzy  czystey , oczu szaryyh, no- 
za s p ^ o Z gOnego.nik

S e k re ta rz  Śnieżków . (697)

do Homelskiego Ziemskiego 
uika 17 d n ia  j 85 i ro k n .  ^

Assessor Zabłocki.  
S ek re ta rz  Józef M onkiewicz.

Sadu . Paździerz

(6 9 5)

1 Od Bobroyskiego  Niższego Ziemskiego 
S ądu  ogłasza s i ę ,  U  w  Bobrnyskim  powiecie, 
Wzięty cz łow iek  W a s il i j  T ich o n a  syn Ś w is ta ,  
„OW, k tó ry  p o w iad a ł,  że jest rodem  T o m sk ie j  
G ubern ii  i  p o w ia tu  D m itry jew sk iey  w łośc i  ze 
Wsi U s t-B arauda t ,  należących do  tam ecznego 
m ieszkańca  P ra k o f i ja  H ołow uszkm a w ło śc ia ­
n inem  mający od u rodzen ia  la t  Di 1 n a s tęp u ­
jące przym ioty , w zros tu  2 arsz. 7 w iersz .,  n o ­
ga podługow atego , ostrego, w ło so w  n a  głow ie 
cza rn y ch  , oczu k a rych  , że pom iem ony ozło- 
w ie k  u trzym uje  się w  tu te jszy m  O strogu  1 o p -  
1 czynieni u  n a p rz e c iw  p o w iad a n iu  jego pisano 
d o  tamecznego Ziemskiego S ąd u  —* P aźd z ie rn i­
k a  17  d n ia  i 8 5 i ro k u .

Assesor Z ab ło ck i.
S ek re ta rz  Józef M onkiew icz . (6g 5)

U w i a d o m i e n i e .
1 O 1 -  w o u fo rm o w a n e j  fab ryce  ty to n iu  

i tabaki w M, W i ln ie  zupe łn ie  podłng  w z o ru  
EUmbnrskiego u  k u p có w  Sakheyna  i G o rd o n a ,  

P rzy  pierw szem  za łożen iu  tey fab ryk i ,  n ie -  
zbyw ało także  na dobrey  chęci w  w y p e łn ien iu  
życzeń P rz e ś w ie tn e j  P u b licznośc i ,  lecz  zaszłe 
w tem  niedosta tk i  były p rzecięc iem  zam ia rów . 
My zaś postanowiwszy naym ocniey z w szelk iem  
ofiarow aniem  d a d ź  rzec toney  fab ryce  ymmyśl- 
nieyszy sk u tek  , poruczyiiśm y jednem u z n a ­
szych przyjaciół handlow ych w H a m b u rg u ,  a  on 
sk u tk iem  tego an g ażo w ał JP* B ernhard?, jako 
m aystra  do naszey fa b ry k i ;  i p rzy  w yjeździć  o -  
nego z H am borga przesłaliśmy jem u p ien iądze 
d la  zakupien ia  tam  i d o s ta rczen ia  n a j lep szeg o  
ga tunku  liści tym czasow ych am ery k an  k ich  —  
Co gdy w ypełnionem  zostało  d o w ió d ł  nam  P« 
B ern h a rd i  n iezaw odnego znaw cę  w  sw ym  t a ­
le n c ie ,  i szczere przedsięw zięcie  p rz ezw y c ię ­
żenia wszelkich w t ć m  tra f ić  się mogących t r u ­
dności; a t a k  b ęd ąc  m y zad o w o len i  w naszem 
życzeniu z p rzew yższeniem  n a w e t  sp o d z iew a­
nia się, mamy ufność  , iż ła sk a w a  P ub liczność  
zechce nami rozkazać  usłużyć Jey  naszą f a b ry ­
k ą  ty tan i  a  i  ey g a ró w  , to  przyniesie d la  nas 
uaywyższy zaszczyt, zaś d l a  Pub licznośc i  d o ­
godność, z  k tó rą  i  d o p ie ro  w  rozm aitych  g a ­
tu n k ach  jesteśmy gotow i, czyniąc wszystko na  
sposób ham bursk i , t a k  co do  formy, jako  t e ż  
dobroc i g a tu n k u ,

m ianow icie
U  L u z iań sk i  N . 1. A. rn b .  s r .  4n

d i t to  •— 1. B. —
dit to

1 Od Bobrnyaklego  Niższego Z iem skie­
go S ądu  ogłasza aię, iż  w  B obrnyskim  p o w ie ­
cie  w zię ty  cz łow iek  M atw iey  Moyajejew ayn 
K lem en k o  , p o w ia d a ł  się ro d e m  1 ó ł taw sk iey  
en b e rn i i  Homelskiego p o w ia tu ,s G l iń sk ie j  w ło ­
ści, ze w si C zeberenow , p rzebyw ający  w m ey 
n a  p ra w ie  K o z ak o w  w ło śc ian in e m , mający 
od . .rodzen ia  l a t  55 , i  następojące  przymioty: 
w z ro s tu  2 arszynów  61 wiersz., oczu s ta ry c  , 
nosa długiego , w łosow  n a  g łow ie  czarnych, 
n a  lew e y  ręce  w skazu jący  palec k rzy w y ,  ze 
pomienio.ny cz ło w iek  u trzy m u je  się w  tn tey  
gzym ostroga i o uczynieniu  nap rzec iw  p o ­
siadaniu j e g o , p isano Półtawskiey Guberni!,

d i t to  —* 5 . — ----------
2. A m ery k ań sk i  t « --   —

d i t to  — . 2 .  —- —* —
d it to  3* —  —

5, W agetaffu —  i .  —   ----
d i t to  —  2. / —  —1
d i t to  —- 5. —* -
I  cygary  ^najlepsze p raw dziw ie  H a v ań -  

gkie w  m ałych  skrzynkach .
Ń .  i .  kosztuje rnb .  sr. 4  k .

2 ł -------------- ---- . 5 —
5 . — --------- . « 2 —  5o
4 . Domingo i H avańsk ie  3
5 . d i t to  d i t to  2 —  5 q

6. Наѵаіівкіе z lek k im  św ia t ły m  o b ry w a ją ­
cym  lis tk iem  . - , • » •  2 — 00

7. l e k k ie  . . • • 2 —- r-*»
8 ........................................ 1 —  —
9 .  — - 75 -

W c a l e  n iep rzed s ięb ie rzem  n aś lad o w ać  in ­
nych  naszym zaw odem  i d a w a ć  u a  paczkach 
n ap isó w  obcych, a lb o w iem  jesteśm y u p e w n ie ­
ni, że dobroć  g a tu n k u  naszego ty to n iu  i f a b ry ­
k a  o d p o w ied n ią  ouem u b ę d ą  m ia ły  sw óy w a ­
lor V znaczenie bez naruszen ia  p ra w  innych  k rą p  
jow ych —  Każdy paczek  ty to n iu  będzie z pieczę­
cią  na  l a k u  i z napisem , ua  co k u p u jący  w zgląd  
mieć zechcą, przy tem  n a j lep sz a  tab ak a  do zaży ­
w an ia ,  ora* osobliwsze g a tu n k i  K n a s te rd ; to  *aś



meno poźniey eostauic n sk n ten im o n em  i S zano­
w n ą  P ub liczność  zaw iadom ię  my.

Sakheim  i G ordon.
П е ч а т а т ь  п озво л яется  П о л и ц м ей стер ъ  0 - 

жиговъ. (702)

1 Jank ie l  Ickow icz  R a tn e r  obyw atel w ileń ­
ski, odwołując się do Manifestu dnia 4 t e ra ź n ie j ­
szego mca tlecembra w  A ktach  M agistratu w i ­
leńskiego przeze mnie zapisanego, ninieyszem o- 
glaszam : że S iar. Abram K autorow icz i Eliasz 
Moszkowicz mający ode mnie uprzednio p o rę ­
czenie za dwoma p len ipotencjam i dla zajęcia się 
w  niebytności mójey dostawieniem przypasów 
dla Mińskiego wojennego szpitala ustali bydź т о -  
jemi Plenipotentami} ponieważ ci dw ay ludzie za» 
zapomniawszy na święte ich  przyrzeczenie czy­
nić co tylko dla dobra mojego bydź może, sfor­
mowali na swoją własną korzyść różne niespra­
w iedliw e długi, w exle  na rachunek  rnóy różnym 
osobom w ydaw ali  i kw ietacye szpitalne nie na 
imię moje lecz na cudze imię przelewali,, a z przy­
ję tych  ode mnie pieniędzy i dalszych su mm z 
przelew ów  kw ietacyi uzyskanych, żadnego pora­
ch u n k u  nie zdawali ; a gdy słyszałem, ze n iektó­
re  ѵѵехіе jakby imieniem mojem podpisane ci Kan- 
torowicz i M oszkowicz przysposobiwszy u sie­
bie zatrzymują i na k rzyw dę moją do zbycia 
cnych  n iek tó rym  osobom ofiarowali, więc o nie- 
chw alebnych  czynnościach tych  to plenipotentów 
zapowiadam, ażeby każden mający od n ich  ѵѵех­
іе  czyli inne dokumenta udał się w pros t  do o- 
tiohy ich i majątku po sa tysfakcją,  ponieważ wszel­
k ie  ich  dotąd czynności b y ły  zdradliwe i będą 
za to  pociągnięci do odpowiedzi.—  Jan k ie l  Je- 
kowicz R a tn e r .  ,(703)

O g ł o s ż e n i e
2 R ad a  M ieyska W i l e ń s k a ,  potrzebujaoc 

na ro k  n as tępny  18З2, d la  K om m endy  Policy  i 
tego  M iasta  , m ak i  żytniey 760  i k r n p  jęcz­
m iennych  70  o ze tw ie rt i ,  o raz  d la  koni pożar­
nych, ow sa 700 o ze tw ie rt i ,  siana 6 ,5oo i słomy 
864  p u d ó w ,  odbywać, będzie w  Izb ie  swojey 
n a  R a tuszu  W i le ń s k im  d n ia  i 4 , 16 i 16 l icy ­
t a c j ę  , a  d n ia  17 teraźnieyszego miesiąca De- 
ce m b ra  p r z e t a r g ,  w  c e la  w y ta r g o w a n ia ,  k to  
za m nieyszą od  innych  cenę  , dostarczyć obo- 
w iąże  się t a k o w e  p r o d n k t a ,  oraz  zaw arc ia  z 
n im  k o n t r a k tu ,  i dla tego ząprasza  życzących 
obow iązać  się, aby  raczy li  w te rm in ach  ozna­
czonych  s taw ić  się do lioytacyi z ew ikeyam i. 
D a t  d n ia  3 D e cem b ra  18З1 ro k u .

K a ro l  W e n e r  R. M . W .
P ism o w o d o a  Pozlew icz .

P  o d  r  a  d.
2 O d M ińskiego G ubern ia lnego  R z ą d n  o- 

głasza się, iż n a  w zięcie  w  d z ie rżaw ę  w szy s t­
k ich  w  M iń sk ie j  G u b e rn i i  pocz tow ych  slaoyy 
od 1 stycznia i 835 r o k u  po ten że  dzień s ty ­
cznia 1.856 r o k u  będą  się o d b y w a ły  ta rg i  p ie rw ­
sze d w a  w  p o w ia tach ,  a m ianow icie :  piervy8zy 
^ogo, d ro g i  i 4go dece ih b ra  1 83 1 roku , a trzeci 
dstateczny w M niśk iey  S k a r b o w e j  Izbie w  cza­
sie następnjącyoh k o n t ra k tó w  8 m arca  i d la  
p rz e ta rg u  9 dnia tegoż m arca  nas tępującego  18D2 
ro k u ;  zaczena zechcą  życząc у przybydź, n a  w y -  
zey w y rażo n e  terminy^ pierw sze d w a  w  p o w ia ­
to w y c h  m iastach do  p o w ia to w y ch  M arsz a łk ó w ,  
a  na  os ta tn i  osta teczny  I p rz e ta rg  do  M iń sk ie j  
S k a r b o w e j  Izby  z .pewne mi ew ik ey am i.  N 0 -  
w e tn b ra  26 dn ia  18З1 roku .

Assesor F . A rc im ow ioz .
S ek re ta rza  Gliński.

K o lleg ia lny  R e jes tra to r  Auisiraow. (6 9 4)

S ą d  E atdyw izorslci.
2 Sad 'T a x a to rsk o -E x d y w iz o rsk i  m ają tku  

J W .  T ad e u sza  W ierzbow icza  Podkom orzego  b. 
P i t a  Oszm. i K aw ale ra  w m ajętności K am ionce  
exystujący niuięyszem z a w ia d a m ia ,  że d e k r e t  
oczywisty tegoż Sądu w  d n iu  g te ra źn .  m ca 
g rudn ia  w  pom ienioney m ajętności ogłoszonym 
zostanie, wszakże jeśliby k to k o lw iek  z k re d y -  
to ró w  lu b  p re tensorów  takow ym  d e k re te m  n ie-  
k o n te n to w a ł  się, tak iem u  uiezaprzeczono w prze­
ciąga  dw óch  tygodni od daty  w yż w yrażoney  
spełnić obrzęd  apellaeyyny w Sądzie Ziern. P t t a  
W ile r i .  D a t t  w Kamionce r.  1801 g rudn ia  5 d .

Sędzia Grodzki W i le ń s k i  Ignacy H o n w a lt .
P isa rz  Ziem. W ile r i .  J a n  Gzvż.
Sędzia Grodz. W ite ń .  K a ro l  D ow darow roz ,

__ _______  (698)

U w i a d o m i e n i e .
2 R o k u  i 8 5 i miesiąca u o w e m b ra  18 dnia. 

Sąd Ziemski P o w ia tu  W o łk o w y sk ieg o ,  do  po- 
wszeclmey przez, gazety K a ry e ra  L itew sk iego  
podaje  w iad o m o śc i;  że po ustaniu  cho lery  w  
mieście pow ia tow em  W o łk o w y s k n ,  U rzędnicy 
tego  S ąd u  k i lk ak ro tn ie  d la  sądzenia S p ra w  
C yw ilnych  w porządku  A k to ra to w y m , do  m ia­
s ta  pow iatow ego zjeżdżali,  lecz na doniesienie 
Palestry , że z p o w o d a  byłęy m espokoyności i 
exysteucyi w  różnych  mieyscaoh ep idem ioe- 
ney  choroby , pod  n azw an iem  C holera  , nie 
by ła  w możności z s tronam i sk om m m ńkow ad  
się, i  uzyskać potrzebnych d la  przygo tow ania  
się do odb y w an ia  głosów  p ap ie ró w ; do  sądze­
n ia sp ra w  przys tępow ać nie mogąc , Sądy n a  
dzień dzisieyszy , odroczyli —  a za zeb ran iem  
się dn ia  dzisiejszego , gdy wszyscy A d w o k a c i  
tak o ż  ośw iadcz)li ,  że n ie  mając jeszcze n a d e ­
s łan y ch  od S tron  p ap ie ró w  przygo tow ać się do 
odbyw an ia  ęp raw  nie mogli, a z tąd  o o d w o ła ­
n ie S ądów  do dnia 12 następnego miesiąca d e ­
c e m b ra  p ro s i l i— P rze to  Sad  Z iem ski W o łk o -  
w ysk i , p rzychy la jąc  się do  tak o w e g o  żąd an ia ,  
S ą d y  sw oja do d n ia  12 X b r a  r.  b .,  p o s tan o w ił  
odw ołać , i że w tym  d n iu  do sądzenia S p ra w  
C yw ilnych  przystąpi w szystkich  A d w o k a tó w  i 
in te re sso w an e  strony  zaw iadam ia. —• (w  P r o to ­
k ó le  S ądow ym  podpisy U rz ęd n ik ó w  następne?) 
P re z y d e n t  Ońtrcmęoki. Sędzia M ichał K orozyo. 
Sędzia Józef Kalenkiew icz.

O zgodności z P ro to k ó łe m  poświadczam  
Sędzia M icha ł  Korczyc.

R eg en t  T y tu la rn y  S o w ie tn ik  Jó z e f  K o t ­
kowski. (691)

P r e n u m e r a t a .

N a  Gazetę K a ry e ra  L itew sk iego  p r e n u ­

m e ra ta  przyymuje się: w  W i l n i e : w  E x p e d y -  

cyi G azetney  P o cz tam tu  L itew sk ieg o  i w  R e -  

dakoy i;  po m iastach gubern ia lnycb  i p o w ia to ­
w y ch  na wszystkich P o cz tam tae h  , K a n to ra c h  

i  E x p ed y cy ach .  C ena
z  p rze sy ła n ie m  pocztą '.

N a  papierze  b ia łym , t y l k o  rocznie.ц

/ R . s r .  18. 

w  zw ycza jnym , r o c z n ie —  i 4.

~ —  p ó łro czn ie  —  p  K .  $0»

—  —  —. kwartałowi® —- 4.



bez p r z e s y ła n ia  p o c z tą :

N a  pap ierze  b ia łym , t y l k o  ro czn ie

R. sr. i 5-

—  —  zw ycza jnym , rocznie —  g.
—  —  —  półrocznie  —-  4  K .  bo.

2

t a k a  ty lk o  będzie d ru k o w a n a  , j a k a  zn a jd a©  

sig liczba życzących mieć na tak im  papierze , 

n a  p o c z ą tk u  stycznia następującego 1862 ro k u .

W  tychże m ie jscach  p rz y jm u je  się p r e ­

num era ta  na D z ie n n ik  M e d y c y n y ,  C h iru rg ii  
—  —  kw artałow i©  2 —  2 5. i  F a r m a c y i , k tó rego  N a m e ra  odbiory  P P .  P re -

L io zb a  ©xemplar*y n a  białym pap ie rze ,  n u m e ra to ro w ie  i  za r e k  i 8 5 iszy.

Rada M ie jsk a  zaw iadam ia, £e tu teysi W ę x la rz e  od lgo po dz ień  8 Decembra K urs
■zedaią po rubli  

im perya ł cla- 
v „ ....... , sami przeda-

4  P° rub li  19 kop. 5o, za rubel srebrny całkow y daią rub li  5 kóp. 71; a sam i przedaią po rab .
5 kop. y5 i.za rubel srebrny drobną monetą daią po rub li  trzy  kop. 80 assysnac ѵаші.

K .  W e  ner В . M. W7.
Pismowodzca Pozlewicz.

W iadom ość o produktach żyw ności na  targach  
p rzedaw anych , i  o ta x ie , p o  iak iey  n a leży  przeda-  
w ać w W iln ie  n iżey  w yrażoną żyw n o ść , w R adzie  
M ia sta  W iln a  sporządzona.

W yia śn ien ie  za  iaką cenę w W  li­
nie n a  targach  w p rze sz ły m  tyg o ­
dniu  p rzed a w a ły  się wszelkie p ro -  
dukta  i  w ik tu a ły  h u r tem .

B eczka  m ia ry  rossyyskiey  
(Suchego
(Surowego 
j  Ozimy 
(Jarey

Zyta ozimego

Pszenicy . .
Jęczmienia 
Owsa . .
G ryki . . . .
Grochu . . . .
Bobu . . . .
Kartofel . . .
Siemienia . . . J  Lnianego 

(Konopnego

{Jęczmiennych 
Owsianych . 
Gryczanych 

tucL  H o ssyyski m a ią cy  Ju n to w  R o ss . 4 o.
Ł oiu wołowego i baraniCS°
Mięsa pud . . . . . . . . .
Miodu przaśnego tłuczonego z woskiem 
W osku topionego niebielonego 

białych
Świec

W oskowych

iŁ oiow ych .

Włókna towarnego . 
Soli kuchenney pud

| b "ô : “ so

żółtych .  . 
bł. przywoź, 
tu  robionych 
Lnu . . .
Pieńki . .

Słomy (wiąsaney pud
J (tartey  wóz jednokonny . . 

Faska 6 garcowa masła dobrego . „ 
B eczka  m ia ry  ross.

WW* • {BnbeUowego i
Ptastwa dom ow ego!^dykow  . .

żywego karmnego p o / i ; 1.* * • *
I Ł : : :

Ptastwa dzikiego bi- f  Głuszców • • 
tego po parze . j C ietrzew i. , 

(Jarząbków
Wódki wiadro . . .  . . . . .
Spirytusu wiadro
Mleka wiadro . . . .

w Nie- W to - Pią-
dzielę. rek. tek. 1

S  г  e a r e m .

t-rd t-r vr r?0 0 O* 0*0 -o
if

7 — 7 ___ 7 —

i 4 — i4 ■— 14 —

6 6 6
4 — 4 4
6 — 5 5 o 5 bo
6 5o - — — —

3 20 ~3 20 5 20
7 7 — 7 —

5 — 5 — 5 —
10 — 10 — 10 —

i4 80 i4 80 14 80
14 4o i 4 4 o i 4 40

2 5o 2 5 o 2 5 o
3 60 3 5 o 3 60
1 5o 1 5 o 1 5 o
a 5o 2 5 o 2 60
8 — 8 ___ 8 —

18 — 18 — 18
i4 - 14 — 1 4 ___

4 — 4 — 4
4 10 4 10 4 10
2 10 2 10 2 10
1 20 1 20 1 20
1 5 1 5 1 6

.— 20 — 30 20
— 18 18 ___ l8
— 8 8 — 8
— ___ ___ —

4 5o 4 3o 4 5 o

5 60 5 60 3 60

1 — ___ 9 o z ___

— 4 o — 4 o 4 o
— 9 0 — 7О — 75

— — 1 60 1
1

bo

— 9° qo
2 69 2 b 9 2 6 9
b — 6 — b

— 48 — 48 —■ 48

Т а х а  wedle iakiey  n a leży  p rze-  
daw ać w rOzdrob rozm aitą  żywność  
w W iln ie  od d. 6  m sca decembra  
i 83i  roku p o  d zień  /5  decem bra.

Waga

Chleba p o d  c y frą  i  N rem  p iekarza .

ytniego . . W - y n e g o
szennego pytlowego . . j^Bułka . 
łąki pszenney pytłowey . ^Cienkiey
[ięsa świeżego wołowego z dokładką do 
funta iednego miękjszu, iedney ćwierci 
funta ru ry  nayprzodnieyszego . . 
średniego ,

«-wielki . . .
Ozór wołowy świeży Jsrzedni . .

im ały .  . ,
Głowa, nbgi, płuca, flaki
Mięsa świ-( Słoninyl ̂ 1G.ze y  * ' '
mego wę- LVt1d?ooey »• •mego wę 
dzouego №  { w ^ g o

{Podbrzusia . . . 
Schaby . . . .  
Szynki . . .
{Podbrzusia . .

Wędzonego < Schaby 
i Szynki . 

i fGło\vizna nogi ogółem

I W ekow ych ^ ó l ty c b .  

(Łciow ych . { ^ / - ' w y; h

j Jęczmiennych ^Tłuczonych 
Krup ( Owsianych czystych

|  Gryczanych

m

by

f Buynych-. 
(Drobnych

• {B:kb = u iw .g „ .
Kraiowey żytniey czystey pro-

^Szczupaka, okunia, w ę-f J ^ ^ i c h  
■ -ę

Lina, leszcza i innych f w*e!k?c{* 
sztuk . / .  < sredmch

(małych .

S ^naywiększey kopa 
Sielawy?średniey . ditto  
< - t t in e le , \  . d itto

У У i W szelkiey inney drób. . . 
\Zow iącey się molawką . . .

C

nasre.
bro. i

i
O-c i
(t> f

•u ;
i

4 I
.4

a5 i
2 0  i
i6
5o
10 
12 
12 

13
?
6

Ю
9 1 2 

6o 
3 o

3  
5 o 
i o 
l ł  

lii
11

12

11

j 5o-
1|20

“ 9° 
—  20

Obserwacye  
m eteorologi­

czne■,

F . R a l f  ner R .  M . W .
« « o eceo o o o co o o

O 2 po połud. 

d. g o godz. 8 rano.

/s . Ther. R e n u . W i a  t  r .
оо*х»оооідае«еиж»ов«*і

28 cal. o lin. o lin.l
37 — u  — 8 —
2 7  —  1 ,  _  у  _

S ta n  pow ietrza .
1 i  stopni. W  schodni. 

Południowy. 
W schodni.

Pochmurno.
Pochmurno.
Pochmurno.

D r u k a r n ia  Л . M a rc in o w sk ieg o .
D ozwala s iij d r u k o w a ć . W ilno. i 8 5 i .  d. g Grudnia.

C en zo r  L eon  B orow ski.


